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Wiadomości krajowe.
Z B e r l i n a ,  dnia sr. Września. 

W yjechał stąd X iąźę  L y n a r  do Drezna.

Wiadomości zagraniczne.

A  u s t r y a.
Z  P r a g i ,  dnia 15. W rześnia .

Z M iinchengratz nadeszły tu pod datą one-  
gdajszą o nastąpionym tam z je idz ie  głów uko­
ronowanych, następujące wiadomości: „ N .C e ­
sarz Rossyjski stanąwszy d. 10. W rześnia  o go­
dzinie 1. w Górlitz , odbył drogę  mil 10 z Gór- 
litz do Miinchengratz na nowym trakcie górzy­
stym w przeciągu 6 godzin i stanął o.godzinie 
7 | .  wieczorem na zamku w Miinchengratz. 
N. Cesarz nasz wyjechał był na spotkanie do­
stojnego Sprzymierzeńca swego w kierunku ku 
L iebenau i obaj M onarchowie przybyli w sze- 
ściokonnym pojeździe Cesarza naszego. Sto 
* jeden  wystrzałów z dział i huczna muzyka 
w°jskowa zwiastowały przybycie N N . Panów. 
Jej Cesarska Mość Cesarzowa i Królowa wraz 
2 W ielkim Xięciem i W .  Xięiniczką W eim ar­
ską przyjmowała obydwóch Cesarzów na wscho­
dach. Najdostojniejsze zgrom adzenie  zostało

odtąd jeszcze powiększone przez przybycie 
w nocy z d. i r .  na 12. J. K. M. Następcy tronu  
pruskiego. Najjaśniejsi Państwo zamieszkują 
zamek W aldstein i obiadują codzień razem 
z  liczbą gości do stołu Ich wezwanych. W ie ­
czory przepędzają zazwyczaj u N. Cesarzowej. 
N a  teatrze zamkowym towarzystwo aktorów 
z Pragi zwołanych dało wczoraj wyborne przed­
stawienie. W  niedzielę dana będzie opera, 
a we wtorek powtórnie sztuką komiczna. B y­
tność Najjaśniejszych Państw pociąga natural­
n ie  za sobą obecność wielu znamienitych do 
dworów Ich należących urzędników. Z e  stro­
ny austryackiej znajdują się tu w orszaku Cesar­
skim: Naddozórca artyleryi H r ,  Creneville
zastępujący miejsce Nadmarszalka dworu, Nad- 
Ochmistrzyni dworu H rabina Łazańska, G e­
neralny A d ju tan t  Pułkownik A p e l ,  D yrek tor 
gabinetu M antin ; oraz Kanclerz dworu i pań­
stwa X ią ię  Metternich z m ałżonką, tutejszo- 
stronny Poseł przy dworze Cesarsko - Rossyj- 
skim, H r .  F icquelm ont, Poseł Cesarski, Baron 
B inder von  Kriegelstein. Przybył tu takie 
N adburgrabia ,  H r .  Chotek, który N. Cesarza 
Rossyjskiego na granicy przyjmował. W  o r­
szaku N. Cesarza wszech Rossyi znajdują s ię :  
X iąźę W ołkoński, Generalni A djutanci H r .  
Benkendorf, H r.  Orłów, Genera ł Adlerberg, 
Pułkownik Xiąźę Suwarow, X ią ię  Menczykow 
i t, d. Z pomiędzy dyplomatów rossyjskich

\
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w y m ie n ia m y  (u tylko:  W i c e - K a n c l e r z a  H r .
N e s s e l r o d e ,  r zeczywis tego R a d z c ę  S tanu Ba­
r o n a  Saken , R a d z c ę  S tanu Baron a  B r u n n o w ,  
H ra b ie g o  Ch re p t ow ic z a , R ad zc ę  legacy i H r .  
M e d e m ,  o raz  Ce sa r sko- Rossy j sk iego  Po s ła  
p rzy  dwo rze  Cesarsko - Aus t ryack im , Pan a  
Ba i i l i -Ta t i szewa .  —  W  orszaku J.  K. M.  N a ­
s tępcy t ro n u  pruskiego znajduje się P u ł k o w n ik  
G r o b e n .  W  służbie J J .  CC.  MM .  Wi e lk ie go  
X ię s tw a  Sasko- We imarsk iego  zna jdu ją  się P u ł ­
kownicy  V i t z th u m  i Beulivi tz,  o raz  dam a  d w o ­
r u  Baron ow a  Fri t sch.

Z  d n i a  17. W r z e ś n i a .
Z  Mun cbengr i i t z  d o n o s z ą  p o d  da tą  o n e -  

gda j szą :  „ D n i a  13. m.  b. p r z e d  p o ł u d n i e m
urzą dz i ł  tu na  ro z r yw kę  dla N a jd o s to jn ie j ­
szych  i D o s to jn y c h  gości  Hra b ia  W a id s t e in  
wie lkie  po lo w an ie ,  w k tó rem je d n a k  nasi  /Naj­
ja śn ie js i  Cesa rs two dla n i e p o g o d y  udzia łu  
n i e  mieli .  N az a j u t rz  udal i  s ię obaj  M o n a r ­
ch o w i e  wraz z J.  K. M.  N as t ęp c ą  t r on u  p r u ­
sk ie g o ,  W .  Xięcie rn  Sasko - W e i m a r s k i m  i 
z  p r zy b y ły m tu on egd a j  X ięc ie m N a u ss a u  do 
awi e rz yń ca  H r a b i e g o  W a i d s t e i n  na p o lo w a ­
n i e  j e leni .  Nasz  Ce sa rz  zawióz ł  sam w ko­
lasce na  dw ie  osoby  Cesarza  Miko łaja tamże .  
D o p i e r o  o g od z i n i e  ątej  z p o łu d n i a  wrócil i  
N N .  P ań s t w o  z po lo wan ia .  W i e c z o r e m  b a ­
wil i  s ię na  he rb a c i e  u  Cesa rzowej .  Dzisiaj  
z ra n a  był  konsy6tujący tu  batal ion strzelców? 
n*  pa ra dz i e  kośc ie lne j ,  po  od b y c i u  której 
o g l ą d a n y m  został  p r ze z  Cesarza .  P o le m  ba­
ta l ion t en  wyszedł szy  za mia s to ,  o d b y w a ł  
obro ty  w o je n n e ,  k tó rym Cesarz Rossyjski  p i e ­
szo  był  p r zy to m ny .  W i e c z o r e m > d a n o  na 
za m k u  p r zez  towarzys two  ak to rów z Pragi  
z w o ł a n y c h , ce lu jące  p r ze ds ta w ie n ie  op e ry  
„ 1’I n g a n n o  fe l i ce“  p rze z  R o s s y n i e g o ,  w j ę ­
zyku  włoskim.

S z w a j  c a r y a .
Z  Z u r y c h ,  dn ia  11. Wrz eśn ia .

N a  p o s i e d ze n i u  wczora jszem Se jm u z j e ­
d n o c z o n e g o  złożyl i  p rzys ięg ę  wiernośc i  D e ­
p u to w a n i  N e u c h a t e l s c y , dawszy  wprzód  tę 
d e k l a r a c y ą ,  i e  Stan ten k o n f e r e n c y ą  Sarneń-  
ską uważa za ro zw ią z a n ą  i od  niej  s ię  odłącza.  
P o n i e w a ż  p r zez  wy pra wi en i e  P os ł ów  Neucha-  
te-lskicl] na Sejm z j e d n o c z o n y  d o p i ę ło  ce lu  
z a m i e r z o n e g o  p rze z  mi l i t a rne  osa dze n ie  k a n ­
t o n u  Bazylej skiego,  u ch w a lo n o  j e d n o z g o d n i e ,  
aby  wojska ma jące się do ń  u d a ć ,  co fn ię to  i 
r o z p u s z c z o n o .  W z i ę t o  do  p ro toku lu  o św ia d­
cz en ie  P os ł ów  N e u c b a t e l s k i c h , źe  p r zez  wy­
pr aw ie n ie  P o s ł ó w  na Sejui ża d en  n ie  mia ł  
powstać usz cze rb ek  d la  całości  ustaw Meu-  
chatelski.ch i dla  p raw  K ró la  P ru sk iego .  —  
Kornmissya Se jm u z j e d n o c z o n e g o  us tauowio-  
xi& d la  spraw Bazylejskięh w sp r a w o z d a n iu

sw oje m o z a p ł a ce n iu  kosz tów in te r w e n cy i  
o to wnios ła ,  ażeby Se jm z j e d n o c z o n y  pos ta ­
nowił ,  aby koszta okkupa cy i  od  I. Marca i 83l .  
aż do 30. Kwie tn ia  1833. r. (w ilości 260,709 
zl t . ) ,  jako też koszta za t rzecią d. 5. S ie r pn i a  
l833- r ' pos ta no w io ną  okkupacyą,  j e d y n i e  na  
mias to B az y l eę  sp a d a ł y ,  które ma być z n i e ­
w o l o n e ,  całą s u m m ę  w pr zec iągu  4 ty go dn i  
po  w y d a n i u  o d e z w y  tej wypłac ić ;  co gdy n a ­
stąpi ,  u st anie także mi l i t a rne  o sa d ze n i e  m i a ­
sta Bazylei ,

W  ł  o c h y .
Z  A n k o n y ,  d n i a  1 . W r z e ś n i a .

G aze ty  f r ancuzk ie  g ło sz ą :  W o j s k a  p ap i e ­
skie za jm ą  o b ó z  ćwiczen ia  pod P e s a r a ;  Ro- 
m a g n ę  całą osadzą  wojska aus t ryackie.  N oc y  
onegda j sze j  pol ieya tutejsza z n o w u  n a d z w y ­
czaj była czy n n a  i zbadała  d o m y  obywatel i  
Sche l iu i ,  Les t i  i Cand e la r a  ; p i e rw sz eg o  przy- 
a re sz to w a n o  i z a p r o w a d z o n o  do  więz ien ia  
w San L e o ;  L es t i  ze m k n ą ł  i uk rył  się p o d o ­
b no  w d ob ra c h  s w o ic h ;  Ca nd e l a r y  pol ieya 
więcej  n i e  f a tygowała .  Z resz tą  pa p i e r ów  u 
tych osób n ie  zn a l ez ion o .  W e d l e  pog łosk i  
mia ły o n e  uczes tn iczyć  w u kn u ty m  tu spiek u, 
ce le m za m o r d o w a n ia  całej  załogi  f rancuzkiej .  
W s z a k ż e  of i ce rowie  f r ancuzcy t emu  wierzyć  
n ie  c h c ą ,  lu bo  G e n e r a ł  Gub ie res  użył  ś r o ­
dków ost rożnośc i  i p rzeciw wszelkiej  napaśc i  
-się z a b ez p i e cz y ł ;  kazał o n  m ię d zy  wojsko 
30,000 ł a dun kó w  podziel i ć .  P a t ru le  i s t r aże 
s toją wszędz ie  z ost ro nabi t ą  b r o n ią , “

F  r a n c y a.
Z  P a r y ż a ,  dnia 14. Września .

Nad esz ła  tu Gazeta N a d w o r n a  Mądry t ska  
pod  dn,  5. m. b. ,  zawiera nas tęp u j ące  nowsze 
wiadomości  z Y e l v t s  pod d. 2. Wrześn ia  : „ W i a ­
domośc i  z L iz b o n y  sięgają aż do d, 31, Sic-rpn. 
D n ia a g -  Genera l  ViIłaflor cofnąwszy się ustąpi ł  
z s tanowiska pod Yillafranca i założył swoję  
g łó w n ą  kwaterę  w L u m i a r  przed wielkim o b o ­
zem Liz bo ńsk im.  Armia  D o m  Migue la  dz ie­
rży z jednej  s t rony C in t r ę ,  z drugiej  Lo ivo s ,  
2 mile (l ieus) od L iz b o n y .  O ddz ia ł  straży 
przedniej  z jazdy z łożon y  usadowi ł  się w fol ­
warku  Lar ra uge ras ,  D n i a  30. stał korpus  La-  
r och e j a tq ue l in a  w Z a m o r a - C o r r e a , Coruche ,  
Salvat ierra i B e n av e n t i ;  forpoczty onego  r o z ­
ciągają się aż do  Setuba l  i A ld e a  Galiega.  R o ­
zumieją p o w s z e c h n i e ,  iż pos tanowił  uderzyć 
na  A l m a d ę ,  S ł yc ha ć ,  że armia Miguel is tów 
n ie ba w em  atak p rzypuśc i  n a  linie pod  samą 
L izboną,*4

Z  d n i a  15, W r z e ś n i a .
( Najnowsze w ia d o m o ś t i . j  —  J o u r n a l  d e  

P a r i s ,  a  wc-dleniego M o n i t o r  zamieści ły na- 
s t ępujące  do n ie s i e n ie ; „ O t r z y m a l i ś m y  dzisiaj
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(d. 14.) nadzwyczajną  d r og ą  wiadom ości 7. Por- 
lugali i .  W o js k o  D o m  Migue la  przedsięwzią-  
wszy d. 4. m.  b. t oz p o zn a wa ni e ,  uczyn i ło  d.  5. 
o g ó ln e  u der ze n ie  na L i z b o n ę ,  które j ednak  
zostało odpar t e .  D n i a  6. i 7. dzierzy ty  oba  
wojska zajęte początkowo stanowiska.  P r z y g o ­
towyw ano  się na po wtó rn y  atak.“

Q u o 11 d i e n n e opiewa ,  źe dn ia  4. wszystkie 
forpoczty D o m  Pedra z stanowisk swoicli wy ­
parte do L i z b o n y  się cofnęły , oraz źe po 2aję.  
ciu s z tu rm e m  dn.  5. wieczorem przez Miguel i -  
s tów przedmieśc ia  L i z b o n y ,  dnia 6. ze świtem 
D o m  P edr o  żądał  zawieszenia broni  aż do d. 7, 
W po łudn ie  koń ce m zawiązania układów.“ 

Of ice rowie polscy nie przyjęci  do  s łużby  
D o m  P e d r a ,  wrócil i  do Bordeaux.

Pismo G ene ra ł a  D e r m o n c o u r t  o aresztowa­
n i u  Xięz ne j  B t r r y ,  n ie  mało za jmuje  tutejszą 
publ iczność.  Chwal i  w niern grzeczność i 
up rze jmoś ć  X ię ź n e j ,  oraz  cha rakte r  jej z u p e ł ­
n ie  f r ancuzki ,  a to świadectwo Genera ła  r e w o ­
lucy jn ego  mo ż e  mieć wielki wpływ na opinią 
pub l i czną .  Mini s te ryurn  n ie  bez obawy z a ­
czyna  siy zajmować pe ł no le tnośc ią  H en r y k a  V. 
W  W a n d e i  panu je  niejakie wzburzen ie  u m y ­
słów i Prefekt  w Nan tes ,  Pan  D u v a l ,  przesłał  
w tej m i t r z e  r apor t  r ządowi .

Pub l iczność  tutejsza była ci ekawą p r zemow y,  
którą Pu łkownik B r ic q u e v i l l e , jako dowódzca  
gwardyi  na rodowej  w C h e r b u r g u ,  miał  do 
Kró la  podczas przybycia jego do rze czon eg o  
miasta.  M o n i t o r  jeszcze jej n ie  umieśc i ł ,  a 
J o u r n a l  d e  P a  r i s pisze w tej m i e r z e : „ S ło ­
wa wyrzeczone przez P an a  Br icquev i l l e ,  jako 
P u ł k o w n i k a  gwardyi  narodowej  w Ch e rb u r g u ,  
nosz ą  cechę  p rawego  przywiązan ia  do  M o n a r ­
c h y ;  nie  p rzesta ł  wreszcie na tej dobrej  p rze ­
m o w i e ,  lecz z nad zw ycz a jn ym  zapałem wydał 
r a d o sn y  okrzyk ;  uściskał po te m Genera ła  Rau-  
m i g n y ,  oraz Sekretarza g ab in e to w eg o  B a ro n a  
F a i n ,  i na jmocn ie j  zap ew ni ł  o p rzywiązaniu  
swojem do Króla i teraźniejszej  m o na rc h i i . “  
P rzec iwnie  dz iennik  C o u r r i e r  donos i  z ode ­
b r a n e g o  l is tu,  iż p rzemowa Pu łkownika  Bric- 
quev i l l e  t chnę ła  stałością i zu p e łn ie  odp ow ie ­
działa t e mu ,  co był winien dwojak iemu swemu 
s t anowisku ,  jako Dow ód zca  gwardyi  n a r o d o ­
wej  i D ep u to w a n y  należący do s t rony  oppo zy-  
cyjnej .  W p r a w d z ie  nie  oświadczył  się tak,  jak 
z m ów nic y  w Izb ie  D e p u t o w a n y c h ; n ic  j ednak  
takiego n ie  rzekł ,  coby s ię  po l i tycznym jego 
zasadom sprzeciwiało.

T e m i  d n ia mi  spo dz iew am y się tu p rzybycia 
P e ł n o m o c n ik a  tureckiego.  Bę dz ie  to pierwszy 
Stały A m b a s s a d o r  przy dworze  naszym i wszy­
scy z ci ekawością wyg lądamy jego przybycia.  
F rzede wsz ys i k i em ciekawą będzie rzeczą,  czyli 
n i e  p rzywiez ie  u r zę d o we g o  zawiadomienia

dw oru  swojego o traktacie zawar tym między  
Rossy ą  a T urcyą ,

Słychać,  iż G ene ra ł  Atha l in  będz ie  p e ł n o ­
m o c n y m  Mini st r em f rancuzkim przy d w o rz e  
Kró lowej  D o n n y  Maryi .

R z ą d  hiszpański wysłał  fregatę do V i a n a  dla 
przyjęcia s t ronników D om  Miguela ,  którzy chcą 
oddal ić się z Portugal i i .

W i e l u  of icerów,  nie  będących  w czynnej  
s łu ż b ie ,  prosiło Ministra wojny o po zwo le n ie  
wejścia do wojska D o m  Pedra .  S łychać ,  i i  
pr zy ch y lo no  się do ich życzenia ,

A n g l i a .
Z  L o n d y n u ,  dn ia  13. W r z e ś n ia .  

T i m e s  d o n o s i :  „ K r ó l  Szwecyi  idąc za
pr zy k ł a d em  An g l i i  i b r a n c y i  uroczyście  uzna ł  
D o n n ę  Mary ą  Kró lową  Por tuga l i i .  Mark iz  
I 1 u n chał  o t r zymał  d. g. m. b. u r z ę d o w n e  u d z i e ­
l e n ie  od  H r .  B io rns t i e rn a ,  w którern go upo-  
w a i n ia  do ośw iadczen ia  m ło de j  Kró lo we j  i 
X ię£n ie  B r ag a n ca ,  i e  P a n  j e g o ,  KroJ Szwe-  
cy i ,  Kawale ra  Kantzaw m ia no w ał  Sp ra wu ją ,  
cy m interesa przy  d w or z e  L iz b oń sk im  i o n e -  
mu  ro zkaza ł ,  aby się n ie zw ło c zn ie  udał  na 
miej sce u rz ę d ow a ni a  swego.  H r .  Bioristie rna  
do da ł  o raz ,  iż wielce  za do w o lo n y ,  źe Marki-  
sowi  to za k om un ik o w a ć  moż e .  D o  de p e sz y  
Posła  sz wedzk iego  do ł ą cz o n a  była nota p r y ­
watna do X i ę ź » e j  Braganca ,  z d o n ie s i e n ie m ,  
źe  siostra je j  ma łżon ka  Xięcia  O s k a r a ,  przy 
odej ściu tych wiadomośc i  w p o ią d a n e rn  była 
zd rowiu .  Ma rk iz  R e z e n d e  o d e b r a ł  p o d o b n i e  
p i sm o od  Pos ła  bawarsk iego w L o n d y n i e ,  
w którern t enże  Mark iza upr asza ,  aby X ię -  
źnie.  B r ag a nc a ,  j ako  bliskiej k rewnej  d o m u  
Kró l ewsk ieg o  p r ze zeń  re p r e z e n to w a n e g o ,  naj .  
pokor n ie j sze  z łożył  w i m i e n i u  Posła  u s z a n o ­
wanie .

S p r o ś t  o  w  a  n i e .
jVV numerze wczorajszym Gaz, naszć) w  artykule 

z 1 c u p s ,  str. 1196., słup lewy, wiersz 4. zamiast »al- 
Ło fałszem" miało być » a l e  t o  fałszem « -

O B W I E S Z C Z E N I E .
W s zys cy  do u t rzymywania  inkwate runku  

obow iązan i  gospodarze  wzywają  się niniej-  
sz em,  by w czasie teraźniejszej  n ieby tnośc i  
g a r n i z on u  wojskowego ,  swe izby inkwate run-  
kowe wybiel ić i przyzwoicie wyczyścić kazali.

P o z n a ń ,  dn ia  i 9. W r z e ś n ia  J 833.
M a g i s t r a t .

Z A P O Z E W  E D Y K T A L N Y .
Za dobra szlacheckie Os t rowo N r .  193. w po­

wiecie Inowrocławskim po ło ż o n e  , a sukcesso- 
roin Pawła  Wi nce n te go  Gozimi r sk iego  na le­
żące ,  które p o d ł u g  z rewidowane j  taxy n a
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3 4 >o59 Tal. 19 sgr. 10 fen. są o cen ione ,  poda! 
dzierżawca Krysztof Mittelstaedt z Procynia 
w terminie licytacyjnym 25. Lutego 1832. n a j­
wyższe licyturn 36,000 Talarów.

Najwięcej dającemu jednakowoż wyrok przy­
sądzający w um ówionym  w protokóle licytacyj­
nym  z dnia 25. L utego  1832 . r. sposobie płace­
nia, dla uplynionych już terminów upłaty i pod 
warunkami w protokóle z dnia 13. Czerwca ro ­
ku bieżącego na now o us tanow ionem i, dla 
tego wydanym być nie m o że ,  gdyż warunki 
ostatnie są wierzycielom szkodliwsze niżeli 
pierwsze, a względem nich nie wszyscy jeszcze 
wierzyciele są słuchani.

D la  ustalenia postanowień co do sposobu pła­
cenia wyznaczyliśmy przeto termin na 

d z i e ń  11. S t y c z n i a  1 8 3 4 . r. 
zrana o godzinie gtej przed Ur. Ulrich Sędzią 
Ziemiańskim w naszym lokalu s łużbow ym , na 
który z pobytu dotychczas niewiadomych wie­
rzycieli reałnych pretensyi pod Rubr. I I .  Nr. 2. 
60 Talarów i 1000 Talarów intabulowanych, 
jako t o :

1) Ur. M agdalenę z Porzyckich Niewieściń- 
ską, byłą owdowiałą Dobińską i jej sukces- 
sorów , mianowicie:

o) Szambeiana Ur. Jana  Niewieścińskiego,
b) Ur. A n n ę  z Niewieścińskich Przyłubską,
c) Ur. Klarę z Niewieścińskich Kiełczewską,
d)  U r.  Felicyana A nton iego  Niewieścińskie- 

Kanonika,
e) Ur. Józefa Niewieścińskiego,
/ )  Ignacego Drzewieckiego, syna Urszuli 

z Niewieścińskich Drzewieckiej,
g )  U r.  Melchiora Niewieścińskiego i
/i) Ur. E w ę  z Niewieścińskich Kurczewską;

2) sukcessorów Władysława Niewieścińskie­
g o ,  dla których pod Rubr. I I I .  Nr. 14. za­
legła summa kupna ig ,05oTalarów  jest za- 
ciągniona;

3) Ur. Teofilę  z Przylubskich owdowiałą 
Chełmicką;

lub  ich niewiadomych sukcessorów, cessyona- 
ryuszów, zastaw lub dokumenta posiadających 
pretensyów pod Rubr. I I .  Nr. 2- i Rubr. I I I .  
Nr. 14. intabulowanych, pod tern zastrzeżeniem 
zapozywam y, iż we względzie niestawających 
przyjętem będzie, iż do warunków, które w ter­
minie umówione lub później za prawne uznane 
b ę d ą ,  przystępują.

.Bydgoszcz, dnia 16. Sierpnia 1833-
K rólewsko-Pruski Sąd Ziemiański* 

O B W I E S Z C Z E N I E .
Z  zlecenia tutejszego Sądu Ziemiańskiego 

ruchomości do pozostałości po ś. p. Janie T ew s 
należące

d n i a  4. P a ź d z i e r n i k a
0 godzinie 9, zrana na gruncie pod N rem  10. 
w Klinach położonym , najwięcej dającem u 
przezem nie przedane będą.

P o zn ań ,  dnia 11. W rześnia  I833.
R eferendaryusz B e r n d e s ,  

______________yiąore coromissionis._____

O berżę  nowo - założoną w W rocław iu na 
ulicy Św, W ojciecha naprzeciwko Regencyi 
w bliskości Sądu Nadziemiańskiego, Pocztamtu
1 T ea tru  po łożoną , pod nazwiskiem

„ D as Deutsche H a u s“ 
jako nader wygodną poleca łaskawym względom 
od dnia 1. Października właściciel

P f e i f f e r .

Nauczyciel tańców S i m o n  ma honor  naj­
uniżeniej donieść, iż od dnia I. Października 
zaczyna się u niego nauka tańców.___________

Na Komm enderyi u Markusa w gościńcu są 
do sprzedania krowy żuławskie sztuk 23 i jeden  
stadnik.

Poznań, dnia 22. W rześnią 1-833 .

W yciąg z Berlińskiego kursu papierów  
i p ieniędzy.

D nia  21% W rześnia 1 8 3 3 . P ap iera ­
m i

G otow i­
zną

O bligi długu państw a . .
po
96J

po
96*

O bligi bankow e aź do w łącznie 
lit. f t .  . . . . . .

Z achodm o-Pruskie listy zasta­
w n e  . . . . . . 98J

L isty  zastawne W . Xigstwa 
Poznański ego. . . . 1 0 i | _

W schodm o-Pruskie . . . -- 991
S z l a s k i e ................................. , 105? —

Ceny zboża na Pruską miarę i wagę  
w Poznaniu.

Dnia 23. W rześnia  1833.
T al. ig r .  t«n. do  T a l. ig r. fen.

P szenica . . 1 15 — —  r 20 —
Ż y t o  . . .  I  5 —  —  1 7  6
J ę c z m i e ń  .  .  —  2 0  —  —  —  23 —
O w i e s  . . .  —  1 5  —  —  —  1 8  6
Tatarka .  .  —  22.  —  —  —- 2 5  6
G r o c h  . . .  I  —  —  I  2 6
Z i e m i a k i  .  .  —  7  6  —  —  J O —
Siana cetnar a

1 1 0  f f . .  .  —  1 5  —  —  —  1 7  • 6
Słom y kopa a

i 2 o o  f  . .  3 W  3 20 —
M a s ł a  g a r n i e c  1 5 —  —  1  7  6


